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OSTATNIE WIADOMOŚCI.

z dnia

Komunikat sztabu 
polskiego.

Front litewsko'białoruski.
Ataki nieprzyjacielskie prowadzo­

ne gwałtownie na nasze pozycje na 
południe od Połocka w rejonie Ka­
mień—Lepel pomimo wzmocnienia 
sił bolszewickich zostały przez nas 
krwawo odparte. Na reszcie fron­
tu spokój'.

Front wołyński.
Nic nowego.

Czesi w sprawie Śląska 
Cieszyńskiego.

PRAGA, (PAT.). Czeskie biuro 
prasowe ogłasza urzędowo: czeskie 
ministerstwo spraw zagranicznych 
konstatuje, że zgodziło się na ple­
biscyt cieszyński pod następujączymi 
warunkami: prawo głosu tylko dla 
przynależnych, ewakuacja wojska 
i milicji. Ministerstwo oświadcza z 
góry w oczekiwaniu urzędowej ra­
tyfikacji, iż nie mogłoby uznać de­
cyzji konferencji pokojowej sprze­
cznej z temi zasadami.

Niemcy katują ciągle 
polaków.

POZNAŃ, (PAT.). Komisarz pol­
ski dla przeprowadzenia warunków 
układu polsko-niemieckiego zwiedził 
Górny Śląsk, obszedł więzienia w 
Katowicach, Bytumiu, Raciborzu, 
Gliwicach. Więzionych polaków tra­
ktują niency surowo, odżywiają li­
cho.

Cały szereg innych więzień w 
Głogowie, Nisach, Kościerzanach za­
pełniony polakami. Krzyżankiewicz 
zarządał od rządu niemieckiego przy­
gotowania osobnej listy polaków 
trzymanych w więzieniach niemie 
ckich.

Blokada Rosji sowieckiej.
KOPENHAGA, (PAT) Holandja 

i państwą skandynawskie przyłączają 
się do blokady Rosji sowieckiej.

Skutki blokady Niemiec.
GDAŃSK, (PAT.) Wskutek blo­

kady Niemcy znalazły się w ogrom­
nie trudnem położeniu, szkody go­
spodarcze ogromne. Blokada powo­
duje również opóźnienie transportów 
węgla i śledzi do portów aaltyckich.

Konszachty 
ukraińsko-niemieckie.

W ubiegłą niedzielę, 12 b. m. rozbił 
się i spalił pod Żywcem ogromny aero­
plan niemiecko-ukraiński. Trzech lotni­
ków zginęło, paląc się jak żywe pochod­
nie, dwóch pozostałych zdołano uratować. 
Jeden z ocalonych jest oficerem niemie­
ckim, drugi studentem ukraińskiem.

Znaleziono przy nich ważne papiery 
ir dokumenty, oraz korespondencję, któ­

iRAłll 
października.

Listopadowa rocznica otaj Lwowa.
LWÓW, (PAT.). Rocznica listo­

padowej obrony Lwowa będzie świę­
cona bardzo uroczyście.

Niemcy drwią z Koalicji.
PARYŻ, (PAT.). Na Łotwie ata­

kują dalej wojska niemieckie zasi­
lane przez niemieckich ochotników. 

Wojskajnitelie opuszczają W(W.
BUDAPESZT, (PAT.). Wojska 

rumuńskie zaczynają opuszczać Wę­
gry. 19 b. m. mają opuścić Budapeszt.- 

Attitacja niemiecka ve Francji.
PARYŻ, (PAT.), Stwiedzono że 

niemcy wysłali za fałszywymi pasz­
portami dwustu oficerów do Francji 
dla agitacji bolszewickiej

Knowania bolszewickie.
BUKARESZT, (PAT). Agencja 

Dacia! donosi z Gzerniowiec: Ro­
syjscy bolszewicy, Zawiejski, Eich- 
feldner, Nikiforów, Achibimow i 
Wezenikow w tajnej misii wyjecha­
li w przez Niemcy do Szwajcarji. 
Misja ich ma następujące cele: 1) 
wymuszenie zniesienia blokady za­
wieszonej nad Rosją sowiecką za­
grożeniem strajku międzynarodowe­
go, 2) uzyskanie uznania rządu so­
wieckiego i wdrożenia rokowań po­
kojowych między nim a koalicją, 3) 
rewizję traktatu wersalskiego i tra­
ktatu w St. Germain, 4) pozyskanie 
robotników angielskich i francuskich 
dla rychłego urzeczywistnienia tej 
akcji. Misja rozporządza nieograni- 
czonemi środkami pieniężnemi na 
cele propagandy.

Niemcy na Litwie.
WILNO, (PAT). Garnizon litew­

ski w Szawlach został rozbrojony 
przez wojska niemiecko rosyjskie 
prawie bez walki. Rozbrojony od­
dział przeszedł częściowo na stronę 
niemiecko rosyjską, częściowo roz- 
szedł się do domu. W Radziwilli- 
szkach władze niemiecko-rosyjskie 
aresztują wojskowych litewskich. Z 
Koszedar donoszą, że na tle ogól­
nego rozprzężenia rozwija się ruch 
bolszewicki i bandy teroryzują lud­
ność. Chłopi są ogromnie oburzeni 
na władze litewskie, tolerujące ban­
dytyzm.

rą mieli dostarczyć zastępcom republiki 
ukraińskiej. Aresztowano ich i odstawio­
no do Żywca).

W ciągu niewielu tygodni już czwar­
ty z rzędu aeroplan niemiecki rozbija 
się na obcych terytorjach, stwierdzając 
jaskrawo, że niemcy drwią sobie z trak­
tatu pokojowego i ze swych własnych 
zobowiązań. (Pierwszy spadł koło Za­
brza, drugi koło Białej, trzeci w Ru- 
munji, czwarty koło Żywca.

Niemcy zorganizowali stalą komunika­
cję lotniczą, aby utrzymywać ścisłą 

łączność zarówno z hajdamakami jak i 
bolszewicką Rosją. Te intrygi i knowa­
nia mają na celu przysporzenie Polsce 
kłopotów zewnętrznych przy równoczes­
nym wytwarzaniu fermentu wewnętrz­
nego.

Słów kilka od 
nauczycielstwa ludowego.

Światła Ojczyzny zdawały się pogaszo­
ne na zawsze. Zapał ostygł. W słabych 
sercach ledwo tlejące iskierki nadziei 
były przywalone popiołem. Ale choć tłu­
miony przez ludzi, przez wichry targa­
ny, tlił się ognik nadziei. Wierni wska­
zaniom ojców nie porzucaliśmy wiary w 
zwycięstwo sprawy słusznej, wierzyliśmy 
niezachwianie w sprawiedliwość dziejo­
wą, w ostateczny tryumf sprawy świętej— 
wskrzeszenie Ojczyzny.

Gdy oczy widziały panowanie prze­
mocy, gdy uszy słyszały gwar kupczą­
cych Ojczyzną naszą, serce sprzeciwiało 
się tej zbrodni dokonywanej na ciele 
naszem. Byliśmy cierpliwi, czekaliśmy 
na Wielki Dzień Sprawiedliwości. I uspra­
wiedliwiona została wiara nasza. Docze­
kaliśmy, że tyrani skruszyli samych 
siebie i świat wstrząsnął się w posadach 
swoich. Następują wielkie zdarzenia: na­
rody, wyzwalające się, wyzwalają inne 
i my jesteśmy wolni.

I Ty, Czytelniku, Ty Obywatelu m. 
Radomia, czyś nie odczuł tej wielkiej 
świętej radości, tej przez łzy uświęconej 
wiary we wskrzeszenie Ojczyzny? Cześć 
tym, którzy mimo ucisku przemocy wy­

trwali w nadziei!
Opadły okowy niewoli, wróciła wol­

ność, powstała Ojczyżna. Dzisiej sami o 
sobie stanowimy.

Ale zamiast niewoli najeźdźców na­
stała sromotna niewola własnych namię­
tności, ogólne rozprężenie pojęć, wyzysk, 
nędza i głód. Dzisiaj nie wspieramy się 
wzajemnie, jak ongi w dniu ucisku; dzi- 
Biaj każdy apel uczciwy, każde słuszne 
żądanie jest głosem wołającego na pusz­
czy. Na każdym kroku widzimy .brak 
wyrozumiałości, brak odczucia tego, co 
w człowieku jest najlepszego, najszla- 
tniejszego.

Dla nauczycielstwa ludowego nastały 
chwile ciężkie. Ciągle stacza on walki 
z samym sobą. Nie chcąc służyć przy­
kładem ogólnemu rozpasaniu, boryka się 
z nędzą. Aż do poświęcenia cierpliwe — 
czeka, niestety, napróźno!

Dzisiaj jedna mu pozostała droga, to 
droga apelu przez prasę. Całe więc na­
uczycielstwo ludowe m. Radomia zwraca 
się do PrezeJFTłady~ T”Trężjdenta,_do^ 
Radnych Miasta Tao Was wszystkich, 
Obywatele m. Radomia, z prośbą i ostrze­
żeniem: wypłaćcie nauczycielstwu szkół po­
wszechnych dodatki nadzwyczajne miej­
skie, któreście już w czerwcu uchwalili! 
Nie zmuszajcie nas do pójścia tą drogą, 
która jest sprzeczna z naszem przekona­
niem!

Boć i cierpliwość nauczycieli ma swe 
granice. Dotychczas wierzyliśmy i łudzi- 
dziliśmy się nadzieją. I w nadziei tkwi 
cudna moc, nadzieja brzemię czyni lżej- 
szem i stępia pazur drapieżny troski. 
Wyrasta ona z poczucia siły życiowej 
i stanowi nieodzowny warunek zwycię 
stwą w walce. Walka być musi, tak jai 
być musi poczynanie. Nie możemy do­
czekać się, kiedy nastąpi rzeczywistość! 
Obecnie żądamy faktów i czynów. Czyż 
możecie kwestjonować, że nie dzieje się 
nam krzywda? Czy nie zmuszacie nas 
do przejścia od słów i próśb do czynów? 
Czy nie Wy będziecie odpowiedzialni 
zato, co się stanie dalej? Służymy cyf- 
rowemi danemi, osądźcie sami:

Nauczyciel — kierownik szkoły po 35 
latach służby ciężkiej pobiera 730 ko­
ron i ma mieszkanie bezpłatne.

Zgubiono
dokumenty w języku Węgierskim, „Le- 
ekekónyv“ studenta iżynierji leśnej 
Griindla Istvana dn. 30/IX w pociągu 
Dęblin—Kielce. Proszę odesłać pocztą 
Skarżysko Witwicki. Nagrody 50 ko­
ron. 3304—3

Za 19 lat służby 660 koron i opał.
Nauczycielka z 3-ch letnią praktyką, 

patentem dojrzałości i świadectwem na 
prawo nauczania otrzymuje miesięcznie 
aż 532 korony!
Nauczyciele nie posiadający patentów 
dojrzałości otrzymują znacznie mniejsze 
pensje.

Przyobiecane 25 proc, różnicy walu­
towej i dodatki nadzwyczajne uchwalo­
ne przez Sejm podobno otrzymamy do­
piero koło stycznia.

W imię sprawiedliwości, w imię do­
bra Waszych maluczkich zwracamy się 
do Was, Obywatele, m. Radomia z usil­
ną prośbą — wpłyńcie na tych, od któ­
rych zależy wypłacenie nam nadzwyczaj 
nych dodatków miejskich, które dotąd 
istnieją tylko na papierze i jeżeli chce- 
cie, abyśmy nie uchybili naszej powinno­
ści i obowiązkom i odpowiedzieli god­
nie naszemu zadaniu, to zaspokujcie 
skromne żądania nauczycielstwa.

Delegacja szkół powszechnych 
(—) A. Mis sol (—) M. Białkowska

W ubiegłą niedzielę, 12 b. m. odbył 
się w Krakowie ogólny wiec przedsta­
wicieli pracowników kolejowych całej 
Małopolski i Śląska na którym byli 
również obecni delegaci z Zagłębia Dą­
browskiego i Warszawy.

Przewodniczył wiecowi p. Grylewski 
St., sekretarzem był zaś p. Nodzeński. 
Z powodu wielkiej ilości uczestników a 
szczupłości lokalu, wiec przeniesiono na 
plac Matejki, obok pomnika Grunwaldz­
kiego. Po zagajeniu przez dra Wode­
ckiego, zabrał głos z ramienia zarządu 
głównego w Warszawie kol. Kuryłowicz 
który w jędrnych słowach przedstawił 
treściwie zabiegi zarządu gł. w myśl dy­
rektyw konferencji w Przemyślu. Z prze­
mówienia tego jednak nie można było 
wyciągnąć jakichś jasnych oświadczeń 
rządu, tak, iż wywołało to nawet dość 
silny ferment na wiecu,—oraz ostre in­
terpelacje pod adresem rządu, a nawet 
oburzenie, które dopiero po przemówie­
niu i wyjaśnieniach przewodniczącego 
wiecu zdołało się uspokoić.

Dyskusję, w której zabierali gło3 
p. Packar imieniem krakowskiego okrę­
gu, Herbst, Ottenbraj i Ryglan imieniem 
okręgu lwowskiego, zaś Szalaśny imie­
niem okręgu stanisławowskiego, oraz 
Bałdes imieniem Zagłębia Dąbrowskiego— 
była nadzwyczaj ożywiona, czasami na­
wet namiętna i odczuwało się tendencję 
natychmiastowego zakończenia całej 
akcji przez zadecydowanie strajku. Wo­
bec silnego zdenerwowania, oraz pod­
niecenia jakoteż podnoszenia przez po­
szczególnych mówców faktów nieuwzglę­
dniania życzeń kolejarzy tak prźez Rząd, 
jakoteż Sejm, miało prezydjum bardzo 
trudne zadanie, ażeby nadać wiecowi 
charakter jednolity, o pewnej, stałej 
podstawie.

Wiec wysłał tak do rządu w War­
szawie przez wybraną ad hoc delegację 
za pośrednictwem prezesa dyrekcji ko­
lejowej — depesze oraz rezolucję, zaś 
bezpośrednio do Sejmu, w których po­
woływał się na memorjał przemyski z 
września br. zaznaczając silnie dalsze 
przy nim obstawanie.
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JULJAN
TRZEBIŃSKI

OBYWATEL m. RADOMIA,
po długich I ciężkich cierpieniach, opatrzony św. Sakramentami, 

zmarł d. 15 Października 1919 r., przeżywszy lat 49.
Wyprowadzenie zwłok z domu Nr. 28 przy ulicy Lubelskiej wprost 
na cmentarz Rzymsko-Katolicki, odbędzie się w Piątek d. 17 b. m. 

o godzinie 5 po południu,

NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE
dnia następnego o godz. 9 rano w kościele Farnym. Na te smutne 

obrzędy Krewnych, Przyjaciół i Znajomych zapraszają
Żona z dziećmi i rodzina.

p.

Równocześnie zwróciło -się prezydjum 
wiecu do poszczególnych członków, aby 
po przyjeżdzie do domu działano aspa- 
kająco i by nie wszczynano żadnej ak­
cji na własną rękę, lecz czekano na 
ostateczną decyzję konferencji przewod­
niczących Kół Związku z całej Polski, 
którą zwołano do Warszawy na dzień 
18 bm., a która ma powziąć uchwały 
co do akcji na wypadek nieuwzględnie­
nia żądań kolejarzy przez polski Rząd 
i polski Sejm.

KRONIKA.
Kalendarzyk- Dzii. Florentyny, Małgorzaty. 
Jutro: Łukasza Ewangelsty.
Wschód słońca o godzinie 6.23. Zachód v 

godzinie 5.07.
Radom, 16 października.

Z miasta l okolicy.
— Od Administracji. Ponieważ jutro 

zakłady drukarskie „J. K. Trzebiński* 

7F?

będą z powodu żałoby zamknięte, prze­
to następny numer „Głosu Radomskiego* 
wyjdzie w sobotę.

= Posiedzenie Rady Miejskiej odbę­
dzie się w dniu 21 b. m. (wtorek) o g. 
7 wiecz. w sali posiedzeń Rady.

Porządek obrad:
1. Komunikat Magistratu w sprawie 

pralni;
2. Wniosek Kom. finansowo budżeto­

wej i Kom. aprowizacyjnej w sprawie 
utworzenia Wydziału Opieki Społecznej;

3. Wniosek o powołaniu Deputacji 
Sanitarnej;

4. Wniosek Magistatu w sprawie li­
kwidacji robót publ.;

5. Wniosek Magistratu w sprawie 
angażowania radcy prawnego Magistratu;

6. Przedstawienie przez Magistrat 
oferty o zaprowadzeniu w Radomiu linji 
tramwajowych;

7. Sprawoz. Urzędu mieszkaniowego;
8. Wolne wnioski.

= Koncert. Jutro (piątek) urządza 
„Lutnia* w sali „Corso* koncert bene- 
iisowy dyrektora Dominika Kozłowskie­
go. Ogólnie wiadomo, że dyr. Kozłowski 
nigdy nie odmawia swego współudziału 
we wszelkich uroczystościach i przedsię­
wzięciach filantropijnych, to też mamy 
nadzieję, iż radomianie skorzystają ze 
sposobności i przez liczne przybycie na 
jutrzejszy koncent, okażą benefisanlowi 
swą wdzięczność.

= Zwracamy uwagęl Ostatnio wpro­
wadzone zmiany w kursowaniu pociągów, 
o których nie wszyscy wiedzą i pamię­
tają, wywołują przykre niespodzianki 
dla niektórych podróżnych. Zwracamy 
więc uwagę naszych czytelników na nowy 
rozkład jazdy, który był ogłoszony w 
JćJft 223 i 224 „Głosu Radomskiego*.

= Pierwszy śnieg w Radomiu. Dziś 
około godz. 9 ej rano zaczął padać w 
gęstych płatach śnieg, który jednak 
wkrótce zamienił się w deszcz.

= Wyjaśnienie Zarządu Czerwonego 
Krzyża. Wobec naszej wzmianki w 
„Głosie Radomskim* o zamknięciu 
Szpitala Zakaźnego na Nowej Karczmie, 
Zarząd Czerwonego Krzyża przesłał nam 
następujące wyjaśnienie:

Szpital Zakaźny na 50 łóżek, założony 
został przez Polski Komitet Pomocy 
Sanitarnej przed czterema laty. W tym 
czasie korzystało z opieki szpitalnej 
około 4000 ludzi; śmiertelność wynosiła 
9 proc. Po zlikwidowaniu Polskiego Ko­
mitetu Pomocy Sanitarnej przeszedł 
szpital pod opiekę Polskiego Towarzy­
stwa Czerwonego Krzyża. Utrzymywał 
się z ofiarności publicznej, a przeważnie 
z zasobów P. K. P. S. Następnie dosta­
wał subsydja od miasta, subsydja te 
jednak były w ostatnich czasach więcej 
teoretyczne, gdyż zaległość Magistratu w 
obecnej chwili wynosi około 60.000 kor. 
W ostatnich miesiącach miasto i Sejmik 
miały wspólnie utrzymywać Szpital. 
Sejmik swoją połowę w sumie 12.500 
kor. sumiennie wypłacał, wobec jednak 
stałego zalegania Magistratu w wyrów­
naniu drugiej połowy budżetu, Zarząd 
Szpitala nie był w możności utrzymywać 

go na wysokości zadania. Z radością 
więc przyjął propozycję Ministerstwa 
Zdrowia objęcia Szpitala Zakaźnego i 
rozszerzenia go do 150 łóżek, wierząc, 
iż w nowych warunkach walka z epi • 
demją będzie łatwiejszą i racjonalniej 
prowadzoną. Dotychczasowy Zarząd ma 
to moralno zadowolenie, że zapoczątko 
wał tę placówkę w najcięższych cbwi 
lach dla miasta, a obecnie oddaje ją w 
w ręce Rządu Polskiego.

Dr. Horczalc, Z. Przyjalkowska.
— Ofiary. Do Komitetu Ratunkowe­

go Ziemi Radomskiej dla Górnego 
Śląska wpłynęły w dalszym ciągu na­
stępujące datki:

Fankcjonarjusze Sądu Okręgowego w 
Radomiu k. 652, gmina Wielogóra kor. 
350.20, 6 rb., 40 fen., Sądy pokoju: 
w Wielgiem k. 26, w Magnuszewie k. 
34, w Staszowie k. 76, w Drzewicy k. 
33, w Radomiu k. 90, w Końskich 
(okolica) k. 34, w Klimontowie k. 40, 
w Radoszycach k, 57, gmina Wisniawa 
mk. 8.20, kor. 791.40, rb. 8.15.

Z Polaki 1 xe świata.
= Wczesny śnieg. W ubiegłą nie­

dzielę padał w Sosnowcu i Częstochowie 
śnieg. Zima rozpoczyna się zbyt wcze­
śnie, jakby na złość wszelkim niedoma- 
ganiom i kłopotom opałowym.

= Redakcje w obłokach. Angielski 
„Times* zamieszcza barwny opis wy­
cieczki powietrznej samolotu R. 33, 
który przeleciał z Anglji do Francji z 
29 pasażerami i powrócił #z nimi do 
swego aerodromu.

Była to prawdziwa sportowa wyciecz­
ka, a redakcja „Timesa*, chcąc zrobić 
niespodziankę podróżnym, dostarczyła 
im miniaturowej edycji swego pisma 
drukowanej w samolocie. Telegraf be 2 
drutu dostarczał wiadomości redaktoro ■ 
wi, który jechał samolotem wraz z in­
nymi, a malutka podręczna drukarnia 
odbiła naprędce na specjalnym papierze 
wszystkie wypadki dnia, tak, że o g. 
8 zrana podano pasażerom wraz ze 
śniadaniem i jajkami na miękko lokalną 
gazetę, drukowaną w powietrzu.

OBWIESZCZENIE.
Inspektorat do spraw akcyzowych w Radomiu podaje do wiadomości publicz­

nej, że dnia 4 listopada rb. o godzinie 10 rano w wyżej nazwanym Inspektoracie 
(Lubelska JG 53 sala 30) odbędzie się licytacja in plus, na 1901 szt. worków z cukru 
ukraińskiego, oszacowanych na 32317 koron t. j. po 17 (siedmnaście) koron za 
sztukę. Worki te znajdują się na przechowaniu w magazynach Spółki Rolnej w 
Radomiu przy ul. Foksalnej A? 39, gdzie mogą być przejrzane codziennie oprócz 
świąt. Życzący sobie przyjąć udział w iicytacji obowiązani są złożyć kaucję w 
kwocie 1000 koron. Utrzymujący się przy licytacji jest obowiązany wpłacić natych­
miast do kasy powiatowej w Radomiu całkowitą sumę, należną za nabyte worki 
i takowe wywieść z magazynu. 3311—3

Zarząd Kwaterunkowy Garnizonu w Radomiu 
ogłasza niniejszym konkurs na ofertę dostawy mebli kancelaryjnych i koszaro­
wych t j. stołów szufladowych i krzyżakowych, ławek, szaf, taboretów, spluwa­
czek drewnianych i t. p. W ofercie oznaczyć należy ceny poszczególnych przed­
miotów i przypuszczalny termin wykonania większych partji.

Oferty składać należy w biurze Zarządu do dnia 15 października r. b. mię­
dzy godzina 10—1.
2371—3 Solak ppor.

Naczynia kuchenne aluminjowe, Kotły, Wiadra,
OGŁOSZENIE.

Do rejestru handlowego, działu A, Sądu Okręgowego w Radomiu zapisano 
następujące firmy:

Pod numerem 6 — „Antoni Aleksiewicz“, handel artykułami spożywcźemi 
z siedzibą w Radomiu, ul. Warszawska 12. Właściciel Antoni Aleksiewicz w Ra­
domiu, ul. Warszawska 12.

Pod numerem 7 -- „A. Ciszewska, obecnie W. Ciszewski*, handel galante­
ryjny, ul. Józefa Piłsudskiego 1. Właściciel Wiktor Ciszewski, w Radomiu, ul. 
Józefa Piłsudskiego 1.

Pod numerem 8 — „Piotr Chodyra*, handel koszykami, z siedzibą w Ra­
domiu, ul. Lubelska 9. Właściciel Piotr Chodyra, w Radomiu, ul. Spacerowa 9.

Pod numerem 9 — „N. Fenigstein*, handel manufakturowy w Radomiu, ul. 
Lubelska 30. Właściciel Naftal Fenigstein, w Radomiu, Lubelska 30.

Pod numerem 10 — „Herszek Zylberman*, handel zabawkami i materjałami 
piśmiennemi w Radomiu, ul. Skaryszewska 6. Właściciel Herszek Zylberman w 
Radomiu, ul. Rynek 7.

Pod numerem 11 — „Zakłady drukarsko litograficzne S. Nowakowski, da­
wniej J. Grodzicki i S-ka“, w Radomiu, ul. Lubelska 49. Właściciel Stefan Nowa­
kowski, w Radomiu, ul. Lubelska 51.

Pod numerem 12 — „Władysław Łazowski*, handel kosmetykami z siedzibą 
w Radomiu, ul. Lubelska 34. Właściciel Władysław Łazowski w Radomiu, ul. Lu­
belska 34.

Pod numerem 13 — „W. Rembikowski*, cukiernia z siedzibą w Radomiu, 
ul. Lubelska 33. Właściciel Wojciech Rembikowski w Radomiu, ul. Lubelska 33.

Pod numerem 14 — „Bartłomiej Wolski*, księgarnia i handel materjałami 
piśmiennemi, z siedzibą w Radomiu, ul. Rwańska 8. Właściciel Bartłomiej Wolski, 
zamieszkały w Radomiu, ul. Rwańska 17.

Pod numerem 15—„Jan Paluszyński*, księgarnia i handel materjałami piś­
miennemi, z siedzibą w Radomiu, ul. Lubelska 60. Właściciel Jan Paluszyński 
w Radomiu, ul. Lubelska 30.

Pod numerem 16—„Antoni Tomczyk*. Handel mięsem wieprzowym i wędli­
nami, w Radomiu ul. Nowy Świat 8. Właściciel Antoni Tomczyk w Radomiu ul. 
Nowy-Swiat 8. , ' .

Pod numeręm 17—„Abram Jakób Szrajber*. Handel tytoniem w Radomiu 
ul. Rynek 17. Właściciel Abram Jakób Szrajber, zamiesz. w Radomiu, ul. Roma- 
iiowska 3

Pod numerem 18—.Kawiarnia „Bolesława Nowaka* w Radomiu, ul. Skary­
szewska 31. Właściciel Bolesław Nowak w Radomiu, ul. Skaryszewska 31.

Pod numerem 19—„Szlama Tenenbaum*. Drobna sprzedaż żelaza i odlewów, 
z Biedzibą w Radomiu, ul. Wałowa 7. Właściciel Szlama Tenenbaum, zamieszkały 
w Radomiu, ul. Podwalna 5.

Pod numerem 20—„Kazimierz Lisowski, dawniej Z. Lisowska i S ka“. Han­
del galanteryjny w Radomiu, ul. Lubelska 47. Właściciel Kazimierz Lisowski, 
zamiesz, w Radomiu ul., Moniuszki 10. 3325—1

Redaktor Wojciech Biega- Druk „J. K. Trzebiński

Wirówki, Parniki, Wagi i odważniki.
= poleca -— ■

DOM TECH1ICZ1O-B41DLOW1

Si. tawki i M. 1 Szwltti
w Radomiu, Plac 3-go Maja Ns I. — Telefon Xs 45.

OGŁOSZENIE
Komornik Sądowy Ludwikowski w Radomiu 
zamieszkały, w myśl art. 1030 pr. Cyw., niniej­
szym ogłasza, że w dniu 27 Października 
1919 r. o godz. 10 rano przed gmachem Ma­
gistrate m. Radomia ma się odbyć sprzedaż ru­
chomego majątku, należącego do Kazimierza 
i Wacława Woźniaków, a składającego się 
z umeblowania oszacowanego 6150 koron.
3s26—1 Komornik Sądowy Ludwikowski.

Zaginął dowód doręczenia kaucji zło­
żonej w Sądzie Pokoju w Kozieni­

cach w dniu 1 czerwca 1919 r., za 
pokwitowania 418, opiewający na tysiąc 
(1000) rubli, w sprawie Stanisława Ga- 
deckiego oskarżonego z art. 581 K. K. 
Znalazca raczy zwrócić dowód do Ami- 
nistracji „Głosu Radomskiego* dla Jana 
Gadeckiego.__________________ 3329—1

OGŁOŚ Z IW ■ E.
Komornik przy Sądzie Okręgowym w Rado­

miu Wł. Gaźdsiński, zamieszkały przy uL Koś­
cielnej M 6, na zasadzie art. 1030 Post. Cyw. 
podaje do wiadomości publicznej, że dnia 22 
Paidziernike 1919 roku o godz. 10 zrana we 
wsi Makowca gm. Skaryszew na osadzie po ś. 
p. Władysławie Wojczakowskim odbędzie się 
sprzedaż przez licytację ruchomego majątku, 
pozostałego po zmarłym Władysławie Wojcza­
kowskim składającego się z owoców, cebuli,

17gubiono legitymację na imię Henryka Chrza,
U nowskiego wydaną przez Mag. Rad. za M 14 
oraz portfel zawierający gotówkę i różne do­
wody osobiste. Proszę o zwrot dowodów do 
Administracji .Głosu4. 3328—1

Zgubiono odroczenie wojskowe wydyne przes 
Ii Komisję Wojskową Radomską na imię Izra­
ela Gringier w 19 r. 3324—1

y gubiono legitymację na imię Lejbusia Gold- 
fl berga wydaną przez Urząd gminy Lipsko 
w 19 r. 3328—1

ęjtonflffnnfia Lekcje pojedyncze i zbiorowe. 
Dluiluglulld. Prof. B. Pindelski, gimn. państw. 
Wysoka. 3314—3

Dn Pfjhpnti cholewek potrzebne zaraz zdolne
JJu PUUljll Szwaczki tamże potrzebny chło­
piec. Zgłaszać się Lubelska 68 Kantor (sklep). 

3309-5

Doniłnn rutynowany i leśnik poszukuje posa- 
uo^tluu dy w majątku Ziemskim, adres Gali­
cja poesta Chmielów pow. Tarnobrzeg Antoni 
Gołygowski. 3314—3

0nnnn sprzedania na przedmieściu m.
Ldiun Radomia kolonja 6 io morgowa z do­
mem mieszkalnym i budynkami gospodarczemu 
Wiadomość w Administracji „Głosu Radomskie­
go*. 3311-3

marchwi, kapusty, buraków, kartofli, warzyw 
nasiennych i t. p. ocenionego 1862 rb. 50 kop. 
3327—1 Komornik Sądowy Wl. Gaidzifaki.

posady u adwokata, ładny chara­
kter pisma. Lubelska Xi 66 m. 15.

8322-2

—Bidom. Wydawnictw# 6az#ty: „Git# Radomski"


